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Niech Mussolini wycofa wojska z Afryki.
Londyn, 24 IX. (PA T ) Omawiając 

sytuację obecną, „Times" w artykule 
wstępnym  podkreśla, że istnieje bar* 
dzo mała nadzieja pokojowego zała* 
twienitt sporu  włoiśklo*abisyńskiego. 
Przez krótką chwilę wydawało się, że 
w konflikcie nastąpiła now? faza. U* 
wagi bar. Alodsiego — zaznacza dzień* 
nik — ewentualnie oznaczać mogą dal* 
sizą gotowość prow adzenia dyskusji, 
ale treść tych uwag jest tego rodzaju, 
że nie zostawia Komitetowi innej dro* 
gi, jak zaniechanie prób pojednania i 
odesłanie spraw y do Rady Ligi. N ie 
jest praw dopodobne, aby udało się po* 
godzić nieracjonalny program  Musso* 
liniego z konstruktyw nym  projektem  
kom prom isowym  Komitetu, jeśli jed* 
nJSc W łochy są w dalszym ciągu go* 
towe do rokowań, drzwi me zostaną 
zamknięte i .nie odmówi się zbadania 
możliwości rozszerzenia ogólnego pla* . 
nu Komitetu. Żadne jednak  ustępstwo 1

Abisynia gotowa 10 ustępstw.
A ddis A beba, 24 IX. (P A T ) Sugestje, 

wysuwane w związku z odmowną od* 
powiedzią W łoch na propozycje Ko* 
m itetu 5>ciu, oceniane sa tutaj jako  nie 
możliwe do przyjęcia. A bisynja odmS* 
wi ustąpienia, terytorjum  pom iędzy 
Erytrea a Somalją włoską, oraz nie zgo 
dzi się na  dalsze rozbrojenie. Rada mi* 
lustrów, k tóra obradow ała wczoraj w 
pałacu cesarskim, stwierdziła, że Abi* 
synja skłonna jest w dalszym ciągu po* 
stępować według łińji, w ytkniętej 
przez Ligę N arodów  i w razie potrze* 
by  cofnie swe wojska z nad  granicy 
w w ypadku agresji włoskiej, .ażeby dać 
dow ód swej dobrej woli, co jednak 
nie przesądza obrony. Cesarz w ydał 
już rozkaz wycofania wojsk z nad  gra* o- -----

Kontrpropozycje włoskie.
Rzym, 24 IX. (P A T ) W łoskie koła 

polityczne zaprzeczają wszelkim pogło* 
skom na temat kontrpropozycyj, które 
przedłożyć miał Komitetowi 5*ciu de* 
legat włoski Aloisi, M imo to. jednak

prasa popołudniow a ogłasza w kores* 
pondencji z Genewy i Londynu treść 
tych kontjrpropozycyj. Zdaniem  „Tri* 
buny" kontrpropozycje te, zawarte w  
odpow iedzi włoskiej, składać się mają

nie może poświęcać isto ty  tezy Abisy* 
nji i stać w sprzeczności z zasadami 
paktu. Dalej „Times" naw ołuje do 
szczególnej czujności jeśli chodzi o pro 
jekty  rozm ów  poza nawiasem Ligi, dro 
gą bezpośrednich rozmów między 
W ielką Bi y tan ją .Francją .i W łochami. 
D ziennik podkreśla, że Liga bynaj* 
mniej nie domaga się zachowania pew* 
nyoh finezyj proceduralnych, a jako 
stały aparat dla konsultacji istnieją am 
basady w Rzymie, Paryżu i Londynie, 
które mogą obecnie przyjść .z pomocą 
dyskusji na większą skalę. M ocaistwa 
Ligi słusznie nie zagwoździły sporu 
przez rygorystyczne zastosowanie po* 
stanowień paktu. Panuje ogólne pra* 
gnienłe — kjończy „Times" — aby M us 
solini mógł wycofać swe w ojska z A * 
fryki wschodniej, uzyskawszy zapew* 
nienie racjonalnej ekspansji, k tóra nie 
będzie mniej zaszczytna dlatego, że 
zdobyta została w sposób bezkrwawy.

nicy, ażeby nie dawać pretekstu do 
prowokacyj.

Genewa, 24 IX. (PA T ) Odpowiedź 
rządu abisyńskfiego na zalecenia Korni* 
tetu 5*ciu, k tóra została dziś wieczorem 
ogłoszona, podkreśla, że iząd abisyń* 
ski gotów  jest rozpocząć natychm iast 
rokowania na podstawie sugestyj Ko* 
mitetu. Rząd abisyński z żywem zado* 
woleniem wziął pod uwagę zasady, ja* 
kiemi się kierował Komitet 5*ciu i  wy* 
raża swoją gotowość Współpracy z Li* 
gą celem w prow adzenia jej zaleceń 
w  życie. R ząd abisyński w yraża rów* 
nież swoją zgodę na zm iany terytorjal* 
ne, proponow ane przez W ielką B ryta­
nię i Francję.

0 zwyżkę cen zboża.
Z  dniem 1 października br. wchodzi 

w życie rozporządzenie o przemiale 
pszenicy i żyta, mające na celu zwięk* 
szenie wewnętrznego spożycia zbóż 
chlebowych i ze względu na to dopusz* 
czające do obrotu tylko mą'k|ę pszenną 
cło 66 prc. i żytnią do 55 prc. przemia* 
łu. W szystkie inne gatunki mąki o 
większym odsetku przemiału nie będą 
dopuszczone do sprzedaży ani tez wy* 
pieku czy innej przeróbki przemysło* 
wej. Te inne gatunki mąki będą mogły 
być używane tylko we własnem gospo* 
darstw ie rolników, o ile nie będą przez 
nich stosowane do w ypieku w celach 
handlowych.

N a skutek tego nowego rozporządzę 
nia zwiększy się więc zapotrzebow anie 
na zboże, zdjęta przeto zostanie pewna 
część jego podaży. Będzie tc  w pew* 
nym  .stopniu przeciwdziałać ewentual* 
nej tendencji zniżkowej cen, związanej 
z wysprzedawaniem  zbóż na pokrycie 
zbliżających się jesienią zobowiązań 
płaniczyah w rolnictwie.

Jest to  jeden z etapów polityki go* 
spodarczej Rządu, k tóra od szeregu lat 
zmierza do uporania się z kryzysem 
wsi. W ażnym  elementem tej polityki 
jest .wiogóle cały plan interw encyjnv na 
ro k  gospodarczy 1935/36, O d czasu 
uchwalenia tego planu upłynęło za* 
ledwie cztery mies łące, a jednak można 
stwierdzić, że zawarte w nim wskaza* 
liia przynoszą zamierzone rezultaty. 
W  pierwszym staajum  realizacji 1jego 
pianiu w prow adzone zostały środki 
zdążające do podniesień.a cen produk* 
cji hodowlanej, k tóra jest podstawo* 
Wym czynmkhem dochodu gotówkowe 
go drobnego rolnictwa. W ynik i tej 
akcji są pomyślne. Ceny świń, bydła, 
m leka i jego przetw orów  poszły w gó* 
rę, umożliwiając rolnikom  osiągnięcie 
lepszlego dochodu ze sprzedaży tych 
produktów , przyczem tendencja zwyż* 
kow a utrzym uje się.

Skoncentrowanie sił i środków w 
walce o zwyżkę cen artykułów  hodow* 
li było możliwe tylko przy jednoczę* 
snem osłabieniu nacisku akcji zbożo* 
iwej. By jednakj i w tej dziedzinie nie 
sprowadzić ciężkiej syruacji, przewi* 
dziano w nowym  planie szereg środ* 
ków  zaradczych, jak  zmniejszenie ob* 
ciążeń podatkow ych w rolnictwie, od* 
roczenie egzekucyj podatkow ych, do* 
godniejsze k redyty  zastaiwiowe, pud* 
niesienie cen artykułów  .strączkowych 
a innych, i 1). p. I te środki okazały się 
skuteczne. Obserwując dotychczasową 
realizację przyjętego planu rządowej 
polityki interwencyjnej w rolnictwie, 
m ożna spodziewać się, że Rząd wie wła 
ściwym czasie zdoła uruchomić jeszcze 
dalsze potrzebne a niewykorzystane 
dotychczas środki.

To wszystko jest jeszcze jednym dal* 
szym dow odem  tego, że w zakresie po* 
lityk i gospodarczej Polska zrobiła bar* 
dzo dużo. Byliśmy bodaj jedynem  pań 
stwem które od początku przesilenia 
oceniało sytuację w sposób właściwy, 
miało w polityce gospodarczej jasne 
wytyczoną linję działania i wiedziało 
czego chce. Rząd stale głosił zasadę, że 
Polska liczyć musi tylko r.a własne siły
1 że nie w olno nam  oglądać się na po* 
moc z zewnątrz. N ie om ylił się też 
Rząd, gdy stale podkreślał, że pod 
wpływem strukturalnych czynników 
kryzysu sytuacja rolnictwa na długie 
lata będzie trudna i że nie może być 
mowy o powrocie do przedklryryso: 
weeo poz’omu cen zboza. Stąd też za 
jedynie słuszną uznano u nas politykę 
rów nania frontu  na rolnictwo.

Polityka gospodarcza Polski w zało*

Ponz jT.eni'-
między Polską

W arszawa, 24 IX. (PA T ) Dnia 8 sier 
pnia b . r. Rząd Polski i Senat W . M. 
G dańska postanow iły rozpocząć rok o* 
wania, mające na celu usunięcie ujem* 
nego oddziaływania gdańskiej regla* 
mentacji guldena na polski handel i 
ruch tranzytow y przez obszar Wolne* 
go M iasta oraz na sw obodny obrót go 
spodarczy pom iędzy Poiską a  Gdań* 
skiem.

W  tym  celu prowadzony były pomię 
dzy reprezentantam i Rządu polskiego 
i Senatu W . M. rozmowy, które dopro 
wadziły do parafowania w Sopotach 
w dniu 21 bm. odnośnego protokołu.

Co się tyczy handlu i ruchu tranzy* 
towego, zapewniony został przez Senat 
i na  przyszłość obecny stan zupełnej 
sw obody obro tu  dewizami. Ponadto 
na cele powyższe Senat W  M. udzielił 
zapewnienia przydziału dewiz za gul* 
de na w tych w ypadkach, w których za

żeniaoh swych siała się bardziej aktyw* 
ną, amżeli polityka innych państw, któ 
re sądziły, że przy pom ocy sztucznego 
nakręcenia konjunktfury zdołają prze* 
trwać kryzys. Gd.

gospodarcze
a Gdańskiem.

chodzi potrzeba takiego .przydziału. 
Odnośnie sprowadzania towarów z 
Polski na potrzeby W olnego Miasta, 
Senat przyrzekli dążyć do utrzym ania 
dost|aw tych w norm alnych rozmia* 
rach, nie wykorzystywać reglamentacji 
guldena dla wydawania zarządzeń, któ 
re m ogłyby spowodować skurczenie 
się tego obro tu  towarowego, i  wreszcie 
nie dopuścić do żadnych dyskrymina* 
cyj firm  przy stosow aniu reglamenta* 
cji guldena.

W  celu usunięcia powstających trud* 
ności i  przeszkód odnośnie sprowadza 
nia tow arów  z Polski przy dokonywa* 
niu  tranzakcyj w poszczególnych bran* 
żach, zostaną .spowodowane ruezwłócz* 
ne rozm ow y pom iędzy polskierrr i 
gdańskiem l organizacjami gospodarcze 
mi. Rozmowy tie m ają się rozpocząć w 
dniach najbliższych.

Powyższe porozum ienie stwarza dla 
polskich sfer gospodarczych, zaintere* 
sou anych polskim handlem  zagianicz* 
nym  przez G dańsk oraz wysyłklą towa 
rów  polskich do Gdańska, właśoiwe 
podłoże dla rozwoju norm alnych sto* 
sunków  handlowych oraz harmonijnej 
współpracy gospodarczej.

z 8—9 punktów , które dałyby  się stre* 
ścić w następujących 4*ch zasadach: 
1) całkowite rozbrojenie w ojska abi* 
syńskiego oraz oddanie go pod  kon* 
trolę W łoch, 2) W łochy w inny mieć 
zagwarantowany udział w  mianowaniu 
doradców  Negusa, 3) odstąpienie przez 
Etjopję na rzecz Italji terytorjów , Ie* 
żących na zachód od A ddis Abeby, ce* 
ltm  połączenia Somali z Eiytreą, 4) 
dostęp do murza dla E tjopji przez te* 
rytorjum  włoskie.

Pospieszna wysyłka wojsk 
włoskich.

N eapol, 24 IX. (P A T ) T ransporty 
wojsk i m aterjałów wojennych do A* 
fryk i wschodniej zostały przyspieszo* 
ne. 2.000 żołnierzy odjechało dzisiaj, 
a 17 statków  odpłynie z N eapolu  w cią 
gu 4 dni. 5 z tych statków  zabierze 
okbło 10 tys. żołnierzy.

N a pokładzie okrętu „Lom bardia" 
odpłynęło wczoraj z  N eapolu 3 i  pół 
tysiąca ludzi. Odjeżdżające wojska że* 
gnał następca tronu  ks. H um hert. Dziś 
na pokładzie okrętu  „Sicilia" odpłynę* 
łó dalszych 2.100 ludzi. .

Minister Cadere opuścił 
Polskę.

W arszawa, 24 IX. (PA T ) W  dniu 
wczorajszym opuścił stolicę długoletni 
poseł rum uński w Polsce p. Cadere. 
Min. Cadere wraz z małżonką, serdecz* 
nie żegnany przez przedstawicieli poi* 
ski ego społeczeństwa w W arszawie, od 
jechał samochodem przez Gzęstocho* 
wę, Katowice, Cieszyn, zagranicę. Prze 
jazd p. min. Cadere ptzez Polskę dał 
okazję do dalszych przejawów' serdecz* 
ności ze strony społeczeństwa polskie* 
go, 'kiróre iz żalem żegnało przyjaciela 
Polski, opuszczającego nasz kraj.

Fota sowiecka 
odpłynęła z morza Czarnego 

na Śródziemne.
Bukareszt, 24 IX. (P A T ) Prasa do* 

nosi, że władze rum uńskie zostały za* 
wiadomione o przeniesieniu sowieckiej 
floty czarnomorskiej, złożonej z 15 Jed* 
nostek, na M orze Śródziemne. Cel te* 
go przeniesienia jest niewiadomy. Pra* 
sa przypuszcza jednak, że ma ono na 
celu poparcie floty angielskiej przy wy 
wieraniu nacisku na W łochy.

Niebezpieczni przyjaciere.
Farvz, 24 IX. (F A T ) „Le Jo u rra l"  

donosi, iż premjer Laval, pom imo po* 
ważnego nacisku przedstawicieli lewi* 
cy, a nawet m inistrów lewicowych, po* 
Stanowił utrzymać w mocy wydany 
przez m inisterstwo sprarw wewnętrz* 
nych zakaz w jazdu do Francji delega* 
tów  sowieckich, k tórzy w ybrali się n a  
kongres komunizującej unitarnej kon* 
federacji prasy. Kongres ten rozpocz* 
nie swoje obrady w dniu  jutrzejszym 
równolegle do obrad kongresu generał 
nej konfederacji pracy. Prem jer — do* 
daje „Le Journal" — nie ustąpił naw et 
przed groźbą dym isji jednego z lewi* 
cowych m inistrów  i poparł wydane roz 
porządzenie z całą energją, dodając, iż 
na granicy zostaną wydane specjalne 
zarządzenia na wypadek, gdyby mimo 
wszystko delegaci sowieccy zechcieli 
przedostać się do Francji.
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TEATR WIELKI.
W torek godz. 20' „Wyzwolenie".
Środa godz. 20 „Muzyka na ulicy .
Czwartek godz. 20 „Wyzwolenie".
Piątek godz. 20 „Muzyka na ulicy .

TEATR ROZMAITOŚCI.
W torek teatr nieczynny.
Środa teatr nieczynny.
Czwartek teatr nieczynny.
Piątek teatr nieczynny.

KINOTEATRY.
. APOLLO: „Turandot" z Katede Nagy i 
W illy Fritsch.

A TLA N TIC: „Walczę o życie" (Paul
M urie).

CA SIN O : „Sequoia“ .
CHIM ERA: „Mały pułkownik' .
C.OLOSSEUM nieczynne.
KOPERNIK: „Mała mateczka" z Franci* 

szką Gall-.
M ARYSIEŃKA: „Człowiek*wilk"
M U ZA : .M ężczyźni w niebezpiecznym

wieku" oraz „Poszukiwaczki złota".
PAŁACE: „Legjon nieustraszonych".
P A N : „Uwielbiana".
PAX: „Donowan" oraz dodatki.
RAJ: „W eronika".
STYLOWY: „Prowokator Azef" i rewja.
SW IT: „Dla ciebie śpiewam" z Janem 

Kiepurą.
U C IEC H A : „Postrach Meksyku".

— Teatr Wielki. Dziś o godz. 8 wiecz. 
St. Wyspiańskiego „Wyzwolenie' Insccni* 
zacja Wilama Horzycy. Reżyserja Kenii' 
stantego Tatarkiewicza. Dekoracje i icren 
W ładysław Daszewski.

Jutro  „Muzyka na ulicy".
— Teatr Rozmaitości nieczynny aż_ do 

soboty dnia 28 bm.
— W ieczór satyry i parodji. Zapowie* 

dziany wieczór satyry i parodji poetów 
lwowskich wraz z poetami warszawskimi 
przybiera kształty realne. Odbędzie się w 
Teatrze Rozmaitości dnia 28 bm. w sobotę.

KOMUNIKATY.
— Kiermasz harcerski. Wojewódzkie Ko* 

io Przyjaciół Harcerstwa zawiadamia, że 
odłożony swego czasu z powodu żałoby 
narodowej po śmierci Marszałka Polski śp. 
Józefa Piłsudskiego „Wielki Kiermasz Har* 
cerski" odbędzie się nieodwołalnie w nie* 
dzielę, dnia ó października hr. na terenie 
Targów W schodnich. Impreza ta, ze wszech 
miar godna poparcia, której czysty dochód 
przeznaczony będzie na organizację Kur* 
sów obozów letnich dla najbiedniejszej 
młodzieży harcerskiej odbędzie się bez 
względu na pogodę, gdyż komitet organi* 
zacyjny, dzięki poparciu Zarządu Targów 
Wschodnich — uzyskał możność pomie* 
szozenia poszczególnych imprez w pawilo* 
nach na Targach Wschodnich.

— Inauguracyjne zebranie naukowe w 
Oddz. Lwowskim Związku Księgowych w 
Polsce odbędzie się w czwartek 26 bm. 
o godz. 19.15 w sali N r. 1 przy ul. Bour* 
larda N r. 5, I. p. Na porządku dziennym 
referat pt. .yOdsetki w świetle ustaw i o* 
rzecznictwa", który wygłosi dr. Józef Her* 
zel. W stęp wolny dla członków i gości.

M
KRONIKA MIEJSKA.

K om itet Uroczystości Listopadowej.
W czoraj zawiązał się Kom itet obchodu 
22*go Listopada we Lwowie. Przewód* 
niczącym jest dr. Lesław Węgrzynów* 
ski, zastępcą sędzia dr. Jóaef Cygan. 
Uroczystość obejmować będzie: 15*to 
lecie nadania miastu Krzyża V irtuti 
M ilitari, odsłonięcie Krzyża O brony 
Lwowa na gmachu ratuszowym , roz* 
poczęcie sypania kopca O brony Lwo* 
wa i Ziem południowo*wschodnich, 
oraz akademja ku czci kom endanta O* 
b rony Lwoiwa brygadjera Mączyńskie*
go-

O bchód rocznicy zgonu M arji Ko* 
nopnickiej. W  paździemiklu br. przy* 
pada 25*ta rocznica śmierci znakomitej 
poetki polskiej, M arji Koponickiej. Z 
inicjatywy Kom itetu Budow y Pomni* 
ka  M arji Konopnickiej we Lwowie 
przygotow uje się w mieście naszem u* 
roczystość ku czci poetki, obejmująca 
m. in. także odsłonięcie nowego gro*
, Łowca na m ogile Konopnickiej na 
cm entarzu Łyczakowskim. W  celu wy* 
b ran ia szerszego Komitetu Obywatel* 
skiego, k tó ry  zajmie się urządzeniem 
obchodu oraz zainicjowaniem żywej 
akcji zbierania funduszów  na rzecz 
pom nika, jaki ma być postaw iony we 
Lwowie, — odbędzie się w piątek, dn. 
27 hm. o godz. 18*tej wielkie zebranie 
obywatelskie w sali ratuszowej.

Rejestracja oficerów w stanie spo* 
czynku. Zespolenie wszystkich związ* 
kow  i stowarzyszeń oficerów iw stanie

Katastrofa kolejowa pod Inowrocławiem. 7  '

Inowrocław, 24 IX. ( P A i j  Dziś w 
godzinach przedpołudniow ych na sta* 
cji kolejowej Złożniki Kujawskie wy* 
darzyła się katastrofa kblejowa. Po* 
ciąg robotniczy w skutek złego nasta* 
wienia zwrotnicy w ypadł z szyn i 5 iwa 
ganów spadło z 5*metrowego nasypu 
kolejowego, ulegając częściowo znisz* 
czeniu. W  czasie katastrofy  zostali bar 
dzo ciężko ranni trzej robotnicy: Pali* 
woda I., doznając złamania nogi i ogól* 
nego potłuczenia, Adam ski J., dozna* 
jąc złamania nogi i rąk oraz ogólnej 
kontuzji ciała, i Kowalski, odnosząc

ogólną kontuzję. Ponadto 5 robotn i­
ków  zostało lekko rannych. Jak się w 
w ostatniej chwili dowiadujem y, w go* 
godzinach popołudn. zmarł w  szpi* 
talu Adam ski Józef. W .skutek katastro 
fy została chwilowo przerwana komu* 
nikacja na1 tej linji, lecz już po kilku 
godzinach jeden to r został oddany do 
użytjku. N a miejsce iwypadku przybyły 
władze kolejowe, starosta pow iatu ino* 
wrocławskiego dr. W ilczek, oraz ko* 
m endant Pol. Państw, w Inowrocławiu, 
k tóry  przeprow adza dochodzenie.

Większe robot/ mostowe
na terenie województwa lwowskiego.

Z większych robót na terenie woje* 
wództw a lwowskiego należy wymienić 
budow ę m ostu w K rystonopolu na rze* 
ce Sołokliji w ciągu drogi państwowej 
Lwów—Sokal. W ykonuje się stalowy 
most kratow y o rozpiętości 30 mtr. na 
dwóch przyczółkach betonowych. W  
Podmojscach na W iarze na drodze pań 
stwo/wej Przemyśl—C hyrów  rozpoczy* 
na się budow ę stalowego m ostu krato* 
wego na dwóch przyczółkach betono* 
wych o rozpiętości 50 mtr. W  Przemy* 
ślu na Sanie, na drodze Przemyśl—Ja* 
rosław, przeprow adzona zostanie re*

konstrukcja żelaznego mostu W  Ol* 
chowcacb na Sanie pod Sanokiem na 
drodze sam orządow ej: Sanok—Bircza 
—Przemyśl przeprow adzona będzie re 
konstrukcja drewnianego mostu o roz* 

! piętości 177 mtr. W  Kuryłówce na Sa* 
| nie obok  Leżajskla na drodze samorzą* 

dowej: Leżajsk—Tarnogród wykończo 
ny zo,silanie m ost o konstrukcji drew* 

j niano*kratowej i1 leżajowej na 7 podpo* 
' rach betonowych o rozpiętości 240 mtr. 
; W  najbliższym czasie rozpocznie się 

gruntow na napraw a mostu na Dnie* 
strze w Terszowie (pow iat Turka).

-t— -i-  — ............. .... .
Z TEATRU ROZMAITOŚCI.

Reorganizacja warsztatów K. P.
Odziedziczone po zaborcach warszta 

ty  P. K. P. posiadały naogół budynki 
i urządzenia niedostateczne w stosun* 
ku do nowych wciąż wzrastających 
potrzeb.

Organizacja pracy i rachunkowość 
były różnorodne i po części przesta* 
rzale, nie mniej jednak w ciągu ubie* 
głych lat kilkunastu w arsztaty  wyka* 
zały znaczne postępy zarówno w skró* 
ceniu postoju taboru w naprawie, jak 
i w zmniejszeniu kosztów napraw  
oraz w dziedzinie organizacyjnej.

Prace te, noszące charakter lokalny, 
nie by ły  z natury rzeczy skoordyno* 
wane. Dopiero reform a ogólna, oparta 
na analizie dokonywanych prac, pla* 
nowctści i kalkulacji robót, reforma 
związana z zasadami naukowej organi* 
zacji pracy, może dać trwałe polepsze* 
nie gospodarki warsztatowej.

W obec powyższego M inisterstwo 
Komunikacji postanowiło w  roku bie* 
żącym wprowadzić w głównych war* 
sztatach jednolitą organizację aparatu 
administracyjnego, biegu pracy staty* 
styki i rachunkowości.

Ogółem przeprow adzona reforma o*

bejmuje 12 warsztatów głównych, za* 
trudniających łącznie przeszło 11.000 
pracowników, pobierających łącznie o* 
koło 40*tu miljn. zł.

W  celu dokonania reorganizacji Mi* 
nisterstwo Komunikacji utworzyło 
wkońcu kwietnia b. przy warszta* 
tach w Bydgoszczy specjalne 3*miesię* 
czne kursy, na które delegowani byli 
wyznaczeni z w arsztatów  inżynierowie 
i pracownicy rachuby. Po przeszkolę* 
niu na kursach tych opracowali jedno* 
lity  wzór planu reorganizacji warszta* 
tów, z k tó r y c h  byli delegowani.

Po ukończeniu kursów  przeszkoleni 
pracownicy już przystąpili na swoich 
terenach do prac przygotowawczych i 
do szkolenia personelu adminisfracyj* 
nego. Po zakończeniu szkblenia nowa 
organizacja będzie w prow adzana w  ca* 
łej rozciągłości.

N ależy oczekiwać, że w 1936 r. war* 
sztaty główne P. K. P. będą już dzia* 
lały na nowych jednolitych w całej 
Polsce podstawach, odpowiadającym  
ważności' zadania i zasadom naukowej 
organizacji pracy.

spoczynku w całej Polsce nastąpić ma 
w jednym  potężnym  Związku Ofice* 
rów  W . P. w stanie spoczynku. Wy* 
dział Zw. Of. W . P. w st. sp. we Lwo* 
wie, ul. Piekarska 28 (od godz. 9 do 13 
codziennie) zaprasza wszystkich nie* 
zrzeszonych oficerów w st. sp., by we 
własnym dobrze zrozumiałym interesie 
zapisywali się na członków Związku. 
Dalej wzywa W ydział wyżej wymienio 
ny swych członków, by brali czynny 
udział w pracy społecznej, w organiza* 
cjach, jak: Z w. Rezerwistów, LOPP, 
Liga M orska it.p. i powiadamiali o tern 
W ydział. W reszcie wzywa W ydział 
członków, by  brali udział w odczytach 
i dyskusjach na tem at sytuacji gospo* 
darczej Poństwa i przesyłali swe uwagi 
i spostrzeżenia o nich do Sekretarjatu 
W ydziału.

Zagadkow i samobójcy. Dziś po pól* 
nocy na linji Lwów—Stryj, niedaleko 
dworca, nieznany narazie osobnik, li* 
czący około 18 lat, rzucił się pod po* 
ciąg osobow y i poniósł śmierć na miej* 
scu. Żadnych papierów  p rzy  nim  nie 
znaleziono. — W czoraj po  południu  na 
cmentarzu Janowskim  powiesił się męż 
czyzna nieznanego nazwiska, lat około 
40.

Skazanie bratobójcy. Przed sądem 
przysięgłych toczyła się rozprawa prze 
ciwko likow i Kuziemskiemu z Sucho* 
rzyć, oskarżonego o zabójstwo swego 
stryjecznego brata Serafina. Oskarżo* 
n y  twierdził, że zabił go przypadkow o. 
N a podstawie w erdyktu  przysięgłych 
T rybunał skazał Kuziemskiego ńa 12 
lat ciężkiego więzienia.

Rekordy szybowcowe 
w Ustjanowej.

Dzień 22 września 1935. Stan pogody 
szybowcowej: bezchmurna i bezwietrz* 
na. Komisja sportow a wyznaczyła na* 
stępujące zadanie zawodnikom  grupy 
I. wyczynowej: czas lotu — 30 minut, 
dla zawodników II. grupy: czas lo tu  — 
20 minut. D okonano 23 startów  z liny 
gumowej. W ynik i: 1) p ilot Stanisław 
W acnik z A eroklubu lw. na szybowcu 
„Komar", czas 1 -godz. 3 min., 2) por. 
W łodarkiewicz z ekipy U stjanowa, 
czas 31 min., 3) pilot Tadeusz Cias.tuła 
z A eroklubu warsz. na szybowcu „Ko* 
mora", czas 31 min.

Dzień 23 września 1935. Stan pogo* 
dy: prądy wznoszące się do dużej wy* 
sokości. Zadania (wyznaczone dla I. 
grupy wyczynowej: wysokość conaj*
mniej 1.300 mtr., dla II. grupy wyczy* 
nowej: w ysokość conajmniej 1.100 mtr. 
ponad miejsce startu. Stprt o tw arty  o 
godz. 4.45 rano. W ykonano  lotów  38 
w czasie ogólnym około 100 godzin. 
W yniki: najdłuższy co do .czasu lo t .wy 
konał pilot Zbigniew Oleński z Aero* 
klubu warsz. na szybowcu „Komar", 
czas U  godz. 4 min. W ielu pilotów  o* 
siągnęło wysokjość do 2.200 mtr. ponad 
miejsce startu. Pilotka A eroklubu po* 
znańskiego K rystyna Danowicz ustali* 
ła nowy rekord kobiecy Polski, osią* 
gając wysokość lotu .około 1.800 mtr. 
(dotychczasow y rekord 
m tr.). - '*-A

D okonano k ilku  pięknych lotów  pod 
Sanok, do Lubienia i Pilzna.

Recytowana literatura 
w teatrze.

Miody Lwów poetycki — Michał Choro* 
mański.

Nowy sezon na scenie Rozmaitości roz* 
poczęły dwie imprezy literackie. Dwa wy* 
stępy młodej literatury, tej swojskiej, „lo* 
kalnej" i tej z szerokiego świata. To roz* 
graniczenie, które tu uczyniłem, nie ma na 
celu wykazania prowincjonalności lwów* 
skiego piśmiennictwa. Poprostu idzie tu o 
to, że były to dwie odrębne imprezy.

Wieczór młodej poezji Lwowa choćby 
poto był potrzebny, że przypomniał o 
twórczych możliwościach, unaocznił je po-- 
za krytyczną plotką i naturalnym porząd* 
kiem rzeczy uszeregował. 'Wieczór nie re* 
prezentował całego Lwowa piszącego; gru* 
pę zaledwie. „Łączy nas tylko jeden współ* 
ny prąd artystyczny" — powiedział w 
przedsłowiu recitalu poeta Lisiewicz. Mo* 
żna to inaczej powiedzieć. N ie: prąd ar* 
ty  styczny, ale poprostu: poezja. I wtedy 
zrozumiała stanie się artystyczna jedność 
wielości tematów i ujęć.

Przedewszystkiem dwa objawienia wiel* 
kości talentu: Hollenęler i Rogowski
Pierwszy — zimne, mózgowe choć niecier* 
płiwe opętanie koniecznością tworzenia, na* 
gi-nające wiersz jak dźwignię wybuchają* 
cych gdzieś opodal wyładowań miljonów 
wolt napięcia („Samotny wiersz", „Inwo* 
kacja", „Wiersz do ojca"); drugi — nie*, 
opanowanie jak kataklizm, niespodziewane 
i żarliwe szaleństwo wiersza, najbliższa 
granica pogańskiej reiigji poezji (,M °dli* 
twa", „Panny leśne", „Cmentarz odkupio* 
nych"). Proza — tu  znowu Górska i Ko* 
rabiowski. Górska z „Końmi Don Carlu* 
sa", urywkiem doskonałej prozy psycholo* 
gicznej, Korabiowski z niedoęiągniętym 
pod względem opanowania języka (formo* 
wanie składniowe) wstępem do powieści o 
szkole (Preferowanie Korabiowskiego spo* 
śród grupy reprezentowanych na wieczo* 
rze .pisarzy swoje racje, wynikające z jego 
głębokiego zmysłu artystycznego i wyni­
kających stąd możliwości pisarskich)

Trudno jest zdawać sprawę z wielu re* 
cytowanych wierszy, tak jak tiudno jest 
mówić o wielu sprawach niepodlegających 
klasyfikacji. Trzeba to bowiem zrobić po* 
bieżnie, a przedmiot oceny na takie ujęcie 
nie zasługuje. Istotą poezji jest także szu* 
kanie i niepokój. Dlatego wiersze Ballka 
tyle mieszczą poezji. Lisiewioz w recyto* 
wanym fragmencie „Poematu" doszedł do 
dziwnie pięknego opanowania rytmu i mu* 
zyki słowa. Łęczyc — opanowany i celowy, 
Biaumigardten — nie porzucający swej epiki 
lirycznej, Fedyik — artysta cichej ekstuty* 
cztlości — to są przecież pozycje estetycz* 
ne, o których mówić trzeba oddzielnie, a 
nie w ramach pobieżnego wyliczenia. Tak 
samo wiersze Freudmana, Obertyńskięj, 
Turzańskiego, proza Kruczkowskiego. Nie 
umiem ocenić tego pospiesznie, wstyd pi* 
sać o tern — banalnie.

Recytacja — dobra i staranna, nawet o* 
piekuńczo troskliwa czasami (Malanowicz, 
Dąbrowski, Pietraszkiewicz); gorzej było 
gdy poeci sami odczytywali. Grubym nie* 
taktem pachnie, gdy aktor podejmuje się 
recytacji, a nie ma o niej pojęcia, a do 
tego przekręca słowa wierszy. Pod takiemi 
auspicjami nie wolno zaczynać imprezy, 

e • •
Wieczór autorski Michała Choromańskie* 

go objął dwie pozycje programowe: frag* 
ment z powieści „Czerwony Krzyż" oraz 
całą nowelę polityczną. A utor odczytywał 
sa<m. Pierwszy fragment prozy był Choro* 
mańskim samym, taikim, jakim znamy go z 
„Zazdrości i medycyny". N ietylko tema* 
towo, ale przedewszystkiem formalnie, a 
zwłaszcza kompozycyjnie nie zmieniło się 
tu nic. Jedno tylko wyszło na jaw w od* 
czytywaniu głośnem, Oto doskonała narra* 
cyjiność prozy Cho romański ego.

Nowela polityczna — to kubek w kubek 
atmosfera „Człowieka czynu", wystawio* 
nego w ubiegłym sezonie w Warszawie. W 
obu utworach wątek polityczny nietylko 
wątły, ale miejscami wręcz mętny. Zasto* 
sowane do niego pociągnięcia formalne., 
epickie nie nadają się, przeszkadzają. Czyż* 
by to był nowy kierunek tworzenia Cho* 
romańskiego? Chyba nie.

B. W. L.

Giełda z  dnia 24 września.
LWÓW -  GIEŁDA ZBOŻOWA. A

N a Giełdzie obroty w życie, jęczmieniu, 
owsie, mące i otrębach. Jęczmień oraz hre* 
czka zniżkują w cenie. Ceny innych arty* 
kułów niezmienione. Tendencja naogół lek 
ko zniżkowa, usposobienie spokojne. Jęcz* 
mień browar. 14.50—15.50, jednol. 12— 
12.25, przemiał 11.25—11.50, 13—13.25, hre* 
cźka przemiałowa 12.25—12.50, makuchy 
lniane 14.50—15. Inne kursy niezmienione.

LWÓW -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.
Skromne obroty w dewizie Londyn. Do* 

l a r . około zł. 5.33 1 pół.

WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘŻNA, 
Dewizy: Belgja 89.75, Berlin 213.75, Ko* 

penhaga 116.65, H olandja 358.50, Londyn 
26.10, N. Jork  czeki 5.3.1 1/4, kabel 5.3r 
3/8, Paryż 35.01, Praga 21.94, Szwajicarja 
172.75, W łochy 43.35, M adryt 72.58. Pa* 

(wynosił 975 i Pie*T państwowe: 3 prc. poż. bud. 41, 4 
i (prc. poż. inwest. 112, seryjna 115.50, 5 prc. 

poż. konwers. 68, 5 prc. po i. kol. 60, 6
prc. poż. doi. 80.50, 4 prc. poź. doi. 52.25, 

1 7 prc poż. stabiliz. 62.88. Akcje: Bank Pol 
, ski 92, Starachowice 31. Dolar w obrotach 
< prywatnych 534 1/2.
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Przymierze woiskowe rumuftsko- 
sowieckie!?

Anłylitewskie manifestacje
w Niemczech.

Bukareszt, 24 IX. (PA T ) Konserwa* 
tyw na „Epoca“ w artykule wstępnym 
swego dyrektora G rigore Filipescu, 
szeta partji konserw atystów , p. t. 
„Przed podróżą p. Tiijulescu do Mo* 
skw y‘‘, omawia szerzące się wersje o 
bliskiem zawarciu aljansu wojskowego 
m iędzy Rum unją a Rosją sowiecką i 
dochodzi do w niosku, że podoony al* 
jans byłby w całości niektarzystny dla 
Rumunji, ponieważ związałby jej ręce 
w stosunku do  E uropy środkowej, 
gdzie Rum unja posiada ważkiie intere* 
sy. A utor m otywuje siwój punki wi* 
dzenia tern, iż jak  długo Rum unja po* 
siada jedynie poprawne stosunki z So* 
wietami, nie jest ona zagrożona rewi* 
zjonizmem niemieckim. Natom iast w 
momencie, k iedy  zwiąże się ona aijan* 
sem wojskowym  z Rosją, Niemcy 
przejdą do otwartego popierania rewi* 
zjonizm u węgiersKiego, k tó ry  będzie 
skierow any przedewszystkiem przeciw 
ko Rum unji. Dalej twierdzi au tor ar* 
tykułu, że jeżeli do tej pory państwa 
Małej Ententy zachowały, każde z o* 
sobna, wolną rękę w  stosunku do Ro* 
sji, sytuacja ta muże trwać nadal, mi* 
mo, że Czechosłowacja zawarła przy* 
mierze z rządem moskiewskim. Prze* 
chodząc do aljansu państw  Małej En* 
tenty z Francją, p. Filipescu uważa, iż 
stosunki z Francją pow inny być jesz* 
cze bardziej zacieśnione, jednak należy 
pom yśleć o tem, jakie stanow isko zaj* 
mie Francja na w ypadek zderzenia się 
interesów Małej E ntenty  z włoskiemi 
w Europie środkowej. P. Filipescu, któ 
ry  baw ił ostatnio przez dłuższy czas 
w  Paryżu, jest znanym filofrancuzem, 
pisze: „N ie chcemy obrazić naszych
przyjaciół Francuzów, jednak uważa*

Katastrofa lotnicza.
Londvn. 24 IX. (.PAT.) Zaginiony lotnik 

angielski Campbell Bladk i jego towarzysz 
Mc A rthur zostali odnalezieni w miejsco* 
wości Kabuszia, odległem o 130 miii na 
północ od Chartumu. Oświadczyli oni, że 
aparaT w niedzielę rano, znalazłszy się nad 
miastem Kabuszia, stanął w płomieniach 
Lotnicy jednak zdołali uratować się, ska5 
cząc ze spadochronami i wylądowali szozę* 
śliwie na zachodnim brzegu Nilu.

SportiWych9wanie Fizyczne.
Pierwsza wystawa sportowo-turystyczna 

v, Krakowie. Kraków, jako główny ośros 
dek ruchu turystycznego i sportowego 
przygotowuje pierwszą w swoim rodzaju 
wystawę sprzętu sportowego i turystyczne* 
go, która odbędzie się w czasie od 18 paź* 
dziem ika do 4 listopada 1935 r. w budyiu 
ku wystawowym przy ul. Rajskiej. Wysta* 
wa ta umożliwi polskim sportowcom za* 
poznanie się z wytwórczością krajową w 
dziedzinie sprzętu sportowego. Dotych* 
czas dawał się bardzo odczuwać brak p u n ­
k tu  zetknięcia między wytwórcami a spor* 
łowcami.

W łosi prowadzą w zawodach o puhar 
Europy. W  Budapeszcie odbył się wobec 
30.000 widzów mecz o puhar Europy po; 
m iędzy Czechosłowacją a Węgrami. Zwy* 
ciężyły W ęgry 1:0 (0:0). Węgrzy mieli zna 
cznie większą przewagę, niż to wynika z 
rezultatu cyfrowego. Sędziował Belg Lan* 
gemus.

Siódemko wy turniej piłkarski organizo* 
w any przez oddział .wowśki Związku 
Dziennikarzy Sportowych RP. przy współ* 
udziale LZOBN. rozpoczął się w sobotę na 
boisku Cytadeli. Wszystkie mecze toczyły 
się pTzy wielkiem zainteresowaniu wido* 
wni. DaLzy ciąg turnieju w środę 25 hm.

Katowicki Dąb buduje olbrzymi stadjon 
sportowy. W  dzielnicy Dąb pod Katowi* 
cami KS. Dąb, walczący obecnie o wejście 
d o  Lig. buduje nowoczesny stadjon spor* 
iow y, k tóry  posiadać będzie największą w 
Polsce trybunę, zbudowaną z konstrukcji 
żelaznej na 30.000 widzów.

Program radjowy.
§*oda, 25 września.

Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna.
-11.57; Sygnał czasu. 12.03: Dziennik polu* 
dniowy. 12.15: Pogadanka. 12.30: Płyty.
15.15 Giełda. 15.30: Muzyka lekka. 16: 
Pogadanka dla dzieci starszych. 16.20: 1 
Płyty. 16.45: Rozmowa muzyka ze słucha* 
czarni adja. 17; Reportaż. 17.15: Koncert. 
17.50: Przegląd hum om  zagiran. 18: Kon* 
cert solistów. 18.30: Szkic literacki, 18.45: 
Płyty. 19: Odczyt. 1920: Koncert reklamo* 
wy. 1935: W iad._sport. 19.50: Reportaż
aktualny. 20: Płyty. 20.45: Dziennik wie* 
czorn* 21: Audycja z cyklu „Twórczość 
Fr. Chopina". 2135: Szkic literacki. 2150 
Odczyt. 22 M nzvka lekka. 23.05 Płyty.

my, że należy mówić otwarcie, by  nie 
doszło do podobnych stosunków , ja* 
kie istnieją obecnie m iędzy W arszaw ą 
a Paryżem ." A utor kończy swój arty* 
kuł zdaniem: „Przed zawarciem paktu  
z M oskwą żądam y gwarancyj formal* 
nych w Europie środkowej."

Sejm Polaków
N ow y Jork, 2£ IX. (PA T ) Sejm, Zwią 

zku N arodow ego Polskiego, odbywa* 
jący swe obrady w Baltimore, zakon* 
czyi się w dniu dzisiejszym. PrezeSem 
został w y b itn y  Romaszkjiewicz, a cen* 
zorem Świetlik Sejm uchwalił następu* 
jącą rezolucję: Podkreślając z całą sta* 
nowczośoią konieczność jak  najdalej 
idącej w spółpracy ze Związkiem  Swia* 
towym  Polaków, oraz z każdą organi* 
zacją polską, k tóra ma na celu podnie*

Genewa, 24 IX. (PA T ) R ada Ligi 
N arodów  rozpatryw ała trzy  sprawy 
gdańskie, w kltórych jako referent wy* 
stępował delegat brytyjski minister 
Eden. Pierwsza sprawa dotyczyła 
skarg dwóch obywateli gdańskich, któ  
rzy, będąc urzędnikam i miejskimi, zo* 
stali usunięci za swoje poglądy polity* 
czne, co stanowiło pogwałcenie art. 79 
i 113 konstytucji W . M. Gdańska.

Drugą spraw ę stanowił raport Ko* 
m itetu prawników, pow ołanego na se* 
sję R ady Ligi w maju r. b. celem roz* 
patrzenia szeregu petycyj obywateli 
gdańskich, oskarżających senat o na* 
ruszenie konstytucji gdańskiej przez 
ogłoszenie niektórych ustaw.

Trzecia sprawa dotyczyła petycji nie* 
mieckiej partji socjabdem okratycznej i 
centrowej w G dańsku w związku z dc* 
kretem  senatu z sierpnia 1935 roku, 
zmieniającym niektóre postanowienia 
obowiązującego kodeksu karnego.

Sprawozdawca min. Fden poruszył 
w swojem przem ówieniu wszystkie 
trzy  sprawy odrazu. W  pierwszej spra* 
wie rapo rt min. Edena powołuje się na 
wyrok) najwyższego trybunału  admini* 
stracyjnego w G dańsku z 19 sierpnia 
1935 r., korzystny dla obu petentów, i 
wyraża nadzieję, że prezydent senatu 
będzie w stanie dać Radzie Ligi za* 
pewnienia co do tego, iż administracja 
publiczna w G dańsku uzgodni swoją

W arszawa, 24 IX. (F A T ) , D yrektor 
Kancelarji cywilnej P. Prezydenta R.P, 
dr. Swieżaiwski doręczył generalnemu 
kom isarzow i wyborczemu s. a. St. Gi* 
żyćkKemu zarządzenie Prezydenta 
Rzpliltej z tejże daty, którem  to zarzą* 
dzeniem P. Prezydent powołał na se* 
natorów  następujące osoby:

1. Karola Algajera, lat 54, ślusarza, 
zamieszkałego w Łodzi.

2. Zygm unta Beczkowicza, lat 48, 
posła R. P. w  Rydze, zam. w Rydze.

3. A dolfa Bnińskiego, lat 51, ziemia* 
nina, zam. rw1 Gułtowach.

4. D r. Emila Bobrowskiego, lat 59, 
lekarza, zam. w Krakowie.

5. Ludwika Józefa Ewerta, lat 72, 
przemysłowca, zam. w W arszawie.

6. D r. Reginę Fleszarową, lat 47, u* 
rzędniczkę, zam. iw1 W arszawie.

7. Kazimierza Fudakowskiego, lat 55, 
rolnika, zam. w Krasnogrodzie.

8. Erwina Hasbacha, lat 59, ziemia* 
nina, zam. w Hermanowie.

9. A ntoniego Horbaczewskiego, lat 
79, adwoklata, zam. w Czortkowie.

10. W ojciecha Jastrzębowskiego, lat 
51, profesora, zam. w W arszawie.

11. Tadeusza Karszo * Siedleckiego, 
lat 42, przemysłowca, zam. w Warsza* 
wie.

12. H enryka Kaweckiego, lat 49, pod 
sekretarza stanu, zam. w W arszawie.

13. Julię Kratowską, lat 65, nauczy* 
cielkę, zam. ,w Ciechanowie.

14. Stefanję Janinę Kudelską, lał 45, 
urzędniczkę, zam. w W arszawie.

Berlin, 24 IX. (PA T ) W  całych N iem  
c*.cch odbyw ały się wczoraj wielkie 
antylitewskie manifestacje, zorganizo* 
wane w ramach „D nia niemczyzny11 
przez Związek Niemców zagranicz* 
nych.

W  Berlinie przemawiał na meetingu

amerykańskich.
sienie imienia polskiego n a  polu kultu* 
ralnem, społecznem, oświatowem i go* 
spo-darczem, sejm solidaryzuje się w zu 
pełności ze stanowiskiem, jakie zajęła 
cała delegacja polsklo*amerykańska z 
cenzorem Świetlikiem na czele na II*irr, 
Zjeździe Polaków  z zagranicy w War* 
szawie. Sejm poleca cenzorowi oraz Ra 
dzie nadzorczej opracowanie konkret* 
nego program u w spółpracy ze Zwiąż* 
kiem Światowym Polaków.

I 15. Zdzisława Lubomirskiego, lat 70, 
[ ziemianina, zam. w Małej W si. 
i 16. Ludw ika Maciejewskiego, la t 45, 
I urzędnika, zam. w Katowicach.

17. Makłsymiljana M alinowskiego, 
lat 75, dziennikarza, zam. iw1 Warsza* 
wie.

18. Bolesława M iklaszewskiego, lat
64, profesora, zam. w W arszawie.

19. Inż. Juljana Pawlikowskiego, lat 
47, ekonomistę, zam. we Lwowie.

20. Tadeusza Petrażyckiego, lat 50, 
praw nika, zam. w  Brwinowie.

21. W ojciecha Rostw orowskiego, lat 
58, publicystę, zam. w W arszawie.

22. Jana Rudowskiego, la t 44, rolni* 
ka, zam. w Półwiesku.

23. D r. M ojżesza SchorrajMat 61, pro 
fesora, zam. w  W arszawie.

24. A ugustyna Serożyńskiego, la t 52, 
rolnikla, zam. w Lekartach.

25. W acława Sieroszewskiego, lat 75, 
literata, zam. w  W arszawie.

26. A rtu ra Śliwińskiego, la t 58, histo 
ryka, zam. w W arszawie.

27. W ojciecha Swlętosławskiego, lat 
54, profesora, zam. w W arszawie.

28. Kazimierza Switalskiego, lat 49, 
dr. filozof j i, zam. w W arszawie.

29. Jankiela Trockenheima, lat 54, 
kupca, zam. w W arszaw ie.

30. R udolfa W iesnera, lat 45, inży* 
niera, zam. w Bielsku.

31. Joachima W ołoszynow skiego, lat
65, działacza społ., zam. w Łucku.

32. Dr. Stanisława W róblewskiego, 
lat 67, profesora, zam. w Krakorwde.

'   o ------

wiceprezes Związku Steeg, k tó ry  z na* 
ciskiem wskazał, że t. zw. „zagadnienie 
kłajpedzkie" wysunęło się dzisiaj na 
czoło polityki niemieckiej. Kwest ja ta 
posiada znaczenie europejskie, a nawet 
m iędzynarodowe. A norm alny stan, 
stw orzony przez Litwę, jest nie do u* 
trzymania. O bszar Kłajpedy, będący 
częścią Prus wschodnich, jest — iwe* 
dług mówcy — najstarszą forpocztą 
kultury  Niemiec r.a wschodzie.

N a zgromadzeniu w H am burgu prze 
mawiał kierow nik Związku Niemców 
zagranicznych dr. Steinacher, oświad* 
czając m. in., że jeżeli m ocaistwa gwa* 
rancyjne uskarżają się, że N iem cy wno 
szą niepokoi w życie św iata, to  ze stro* 
ny  Niemiec odpowiedzieć można, iż 
nie jest winą Niemiec, jeżeli Kłajpeda, 
od wieków będąca krajem niemieckim, 
oderwana została w roku 1919 od Rze* 
szy.

Gdańska.
siebie materjału. Delegat brytyjski za* 
znaczył, że podczas gdy w przeszłości 
sprawy, dotyczące Gdańśkia kierowa* 
ne do Rady, dotyczyły przedewszyst* 
kiem zew nętrznych stosunków  pomię* 
dzy W olnem  Miastem a  Polską, ©stat* 
nio Rada pow ołana była do  zastana* 
w iania .się nad sprawami wewnętrzne* 
mi G dańska. Z  jednej stiony należy 
pogratulować, że zewnętrzne stosunki 
W olnego M iasta tak  dalece się poprą* 
wiły, iż zwracanie się dc R ady w tych 
sprawach stało się zbędne, ale z dru* 
giej strony należy żałować, żje R ada 
musi interw enjaw ać celem ochrony 
praw  pewnej części ludności W olnego 
M iasta przeciwko wykroczeniom  dru* 
giej części.

sprawie 2 urzędników  miejskich, chciał 
bym zauważyć, że nie jest to  oczywi* 
ście normalne, ab y  tak  w ysoka instan* 
cja polityczna, jak  Rada lig i,  była 
zmuszona zajmować się sprawami zwal 
niania urzędników  kjomunalnych i  po* 
zwalam sobie (wyrazić nadzieję, że se* 
nat poczyni odtąd niezbędne kroki, 
aby podobne spraw y mogły być zała* 
tw iane na  miejscu. W edług mego zda* 
nia, senat powinien w tej dziedzinie li* 
czyć s,ię z uwagami, jakie mu komuni* 
kuje w ysoki kom isarz, k tó ry , będąc 
przedstawicielem autorytetu  Ligi Na*- 
rodów , może udzielać sugestyj, zgod* 
nych z duchem tej wysokiej instytu* 
cji.“

Jako ostatni zabrał głos prezydent 
senatu Greiser, k tó ry  podkreślił swe 
zadowolenie z tego pow odu, ze spra* 
wy zewnętrzno»polityczne G dańska u* 
łożyły się tak, że R ada nie potrzebuje 
niemi się zajmować. Prezydent G reiser 
w idzi w (jem fakt, k tó ry  jest wynikiem  
pom yślnego układu stosunków  z Pol* 
ską i owocem dobrej woli G dańska. 
Jeżeli jednak G dańsk staje przed Ligą, 
to  -czyni to  z pow oau akcji malkonten* 
tów  .którym  obecne rządy się nie po* 
dobają. Prez. G reiser oświadczył, że 
zalecenia R ady przekjaże senatowi do 
dalszego urzędowania. Prezydent sena­
tu  W . M. G dańska zakończył wyraza­
mi podziękow ania pod adresem mini* 
stra Becka za jego życzliwe stano* 
w isko, k tóre ilustruje, zdaniem mów* 
cy, przyjazne stosunki, panujące pomię 
dzy Gdańskiem  a Polską.

Zalecenia min. Edena zostały przez 
Radę Ligi N arodów  przyjęte.

Pfsmo ministra Hoare 
do Musoiimego.

Rzym. 24 IX. (PAT.) Szef rządu wło* 
s-ki ego przyjął w poniedziałek wieczorem 
ambasadora W. B-rytunji sir Erica Dirum 
munda Rozmowa trwała prawie godzinę. 
Sin Druim-mon-d, który w ostatnich czasach 
odbywa] konferencje tylko z podsekreta; 
rzem stanu Suvidhem, wręczył prem-jerowi 
M ussoliniemu odręczne pismo angielskiego 
ministra «pra\» zagranicznych.

Rada Ligi Narodów stwierdziła
naruszenia konstytucji W. H.

Mianowanie 32 sen; torów.

politykę z zasadami, ustalonemi przez 
ten trybunał, oraz iż zostaną znalezio* 
ne drogi naprawienia krzywd, wyrzą* 
dzonych obu poszkodowanym  peten* 
tom. Rada Ligi zaleca senatawii, aby 
w przyszłości podobne lokalne sprawy 
załatwiane były  na  miejscu, aby nie o* 
barczać porządku dziennego Rady Li* 
gi taki-emi sprawami.

W  drugiej sprawie Komitet prawni* 
ków uznał szereg naruszeń konstytucji 
przez senat.

W  trzeciej sprawie Rada Ligi po,sta* 
u u wiła zwrócić się do stałego trybuna* 
łu sprawiedliwości międzynarodowej 
o wydanie opinji doradczej.

Przedstawiając swój raport, minister 
Eden poczynił szereg osobistych uwag 
na podstaw ie przestudiow anego przez  o

Oświadczenie ministra (Becka.
Po przem ówieniu min. Edena, min. 

Beck złożył następującą deklarację: 
„Przyłączam się do wniosków  ra* 

portu -i wyrażam uznanie dla sprawo* 
zdawcy za tak1 sumienne zbadanie tego 
delikatnego problemu, k tóry  stanowi 
treść opinji prawników. Deklaracja p. 
prezydenta Greisera, k tórą złożył samo 
rzutnie na ostatniej sesji Rady, pozwą* 
la przy puszczać, że senat podejm ie na* 
leżnie kroki, aby się zastosować do de* 
cyzji Rady. Co się tyczy raportu  w
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

III. Km. 2207/34.'Obwieśzożenie.-Komor* 
nik Sądu grodzkiego w Drohobyczu rewi­
ru III. urzędujący przy ul Piłsudskiego 6 
na zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że 
dma 29 października 1935 r. o' godzinie 
lOstej w sali posiedzeń Sądu grodzkiego w 
Drohobyczu Nr. 1, I. piętro, odbędzie się 
sprzedaż na publicznej licytacji nierncho* 
_ności_ położonej w Truskawcu w powiecie 
drohcbyckim , województwie lwowskiem, a 
to  realności obj. whl. 1347 ks. gr. gm. kat. 
Truskawiec Oajasza Griinberga i Dawida 
Griinbcrga w Truskawcu po połowie wla* 
snej, składającej się z pgrt. 137/6 o powierz 
chni 121 m kw., stanowiącej obecnie naro* 
żną parcelę budowlaną położoną u zbiegu 
ulicy wiodącej z Truskawca do Drohoby* 
cza, a ulicy bieżącej do dworca kolejowe* 
go w Truskawcu, w oddaleniu około 200 m 
od  centrum Zakładu Zdrojowego. Na par* 
celi tej istnieje Gpiętrowy budynek o dzie* 
więciu różnych bokach z cegieł murowa* 
ny, blachą pocynkowaną kryty o zabudo* 
wanej powierzchni i 12 m kw. 97 budynku 
tym mieszczą się w parterze 3 sklepy i sień 
wchodowa, w której umieszczone są scho* 
dy  z drzewa dębowego z toczonemi ba* 
duszkami na l*sze piętro wiodące. Na 1 
piętrze są dwa pomieszkania po jednym 
pokoju z kuchnią i klozet. Stropy nad 
parterem są z płyty żelazno betonowej, 
zaś nad 1 piętrem są stropy drewniane o* 
tynkowane. Sklep od strony drogi kolejo* 
wej jest podpiwniczony, piwnica jest skle* 
piona płytą żelazno betonową. W yposażę; 
nie tj. drzwi i okna polakierowane z oku* 
ciem francuskiem, piece i kuchnie z kafli 
kolorowych. W  całym bud-ynku jest kryta 
instalacja światła elektryoznego oraz in* 
stalaoja wodociągowa. Budynek ten jest 
w ybudow any w roku 1928, a ogólny stan 
jest dobry. Przynależności: od strony są; 
siedniej reałnośai w oddaleniu 40 cm. ód 
budynku jest betonowy mur oporowy 70 
cm. wysoki, 30 cm. gruby, zaś za murem 
tym  istnieje drewniane ogrodzenie o sfu* 
pach dębowych i sztachet bitych od strony 
sąsiedniej, co wskazuje, że ogrodzenie to 
przynależy do obcej realności. Realność 
ohi. whł 1347 ks. gr. Truskawiec. Oszaco* 
wano na kwotę 24.322 zł., przynależności 
na kwotę 190 zł., Tazem. 24 512 zł. Nieru* 
chomość ta ma urzędową księgę hipoteczną 
w  Sądzie grodzkim w Drohobyczu dla 
gminy Truskawiec. Sprzedaż rozpocznie 
się od ceny wywołania tj. od kwoty 18.384 
zł. (osmnaście tysięcy trzysta ośmdziesiąt 
cztery złotych). Poniżej ceny wywołania 
sprzedaż nie nastąpi. Licytant przystępują* 
cy do przetargu powinien złożyć rękojmię 
w goiowiźnie w kwocie 2.451 zł. 20 gr. 
(dwa tysiące czterysta pięćdziesiąt jeden 
złotych 20/100; albo w takich oapierach 
wartościowych bądź książeczkach wkładko* 
wych instytucyj, v. których wolno umiesz* 
czać fundusze małoletnich, i że papiery 
wariościowe przyjęte będą w 3/4 częś* 
kiach ceny giełdowej. Przy licytacji oędą 
zachowane ustawowe warunki licytacyjne, 
o ile dudatk. publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości wa* 
runki odmienne; że prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i przy* 
sądzenia własności na rzecz nabywcy bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przy prze* 
Targu nie złożą dowodu, że uzyskały posta 
no  wierz e właściwego Sądu, nakazujące za* 
wieszenie egzekucji i że w ciągu ostaatich 2 
tygodni przed licytacją wolno oglądać me 
ruchomości w dnie powszednie od godzi* 
n y  8 do 18*tej, zaś akta postępowania egze 
kucyjnego można ogladać w Sądzie lub u 
komornika.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III. 
Drohobycz, 6 września 1935. 3656K

J
I. Km. 1734/34. Obwieszczenie o licytacji 

nieruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Sanoku, rewiru I. Józef Hulewicz, ma* 
jący kancelarję w Sanoku, przy ul. Kazi* 
mierzą W . 10 na podstawie art, 676 i 679 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dn ia 30*go października 1935 o godzin i 
9*tej w Sądzie grodzkim w Sanoku w sali 
posiedzeń N r 32 w parterze na wniosek 
Powiatowego Związku Komunalnego w 
Sanoku odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu, należących do dłuż­
nika A leksandra Futy, nieruchomości obj. 
whl. 23 ks. gr. gm. kat. Srogów Dolny o* 
raz niewydzielonych 3/6 części realności 
obj. whl. 291 tej samej gminy. I.) Realność 
ohj. whl. 23 ks. gr. gm. kat. Srogów Dolny 
obejmuje jedną parcelę budowlaną oraz 19 
parcel gruntowych w jednym  kompleksie 
o różnem przeznaczeniu, a to role orne, 
pastwiska, ogród, łąki i nieużytki, łączne* 
go obszaru 3 ha. 25 ar. 86 m kw. tj. 5 mor* 
gów 1361 sążni kw. N a parceli budowlanej 
stoi dom drewniany, kryty dachówką, ypu 
wiejskiego, obejmujący 2 pokoje, kuchnię, 
sień i stajnię, częściowo podpiwniczony. 
Obok domu jako przynależność należy sto 
doła z desek, kryta dachówką, chlew dre* 
•wniany zniszczony. W  ogrodź-e obok do* 
mu jak również na niektórych parcelach 
gruntowych rosną drzewa owocowe i dzi* 
kie, jak również *.rzahi różnego gatunku. 
'Realność ta została oszacowana na kwotę 
8.698 zł. 25 gr.,' cena zaś wywołania stano* 
wi 3/4 części sumy oszacowania tj. 6.523 zł. 
69 gr. II.) Realność obj. whl. 291 tej samej 
gminy położona jest obok poprzednio opi* 
sznej, a obejmuje 4 parcele gruntowe, jako 
ro la  i pastwiska, łącznego obszaru 6 _ia. 
74 a 69 m kw. tj. 11 morgów 1157 sążni 
jkw. Niewydzielona 1/2 części tej realności

I dłużnika własna oszacowana została na 
kwotę 6.606 zł. 75 gi., cena zaś wywołania 
stanowi 3/4 ozęści sumy oszacowania tj. 
4.955 zł. 0C gr. Licytant przystępujący do 
przetargu obowiązany jest złożyć rękojmię 

'w  wysokości 1/10 części sumy ^szacowania 
tj. ad I.) 869 zł. 83 gr., ad II) 660 zł. 68 gr. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych, bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, 
w których wolno umieszczać fundusze mało 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości 3/4 części ceny giełdowej. Przy 
licytacji będą zachowane ustawowe wa- 
runki licytacyjne, o ile dodatkowem publl- 
czncm obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne Prawa 
osób trzecich nie będą przeszkodą do li* 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby H: 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwol­
nienie nieruchomości lub jej części od egze 
kucji i że uzyskały postanowienie właści­
wego sądu nakazujące zawieszenie egzekti- 
cji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 8-cj 
do 18*teji akta zaś postępowania egzelcucyj 
nego można przeglądać w sądzie grodzkim 
w Sanoku

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Sanok, 16 września 1935. 3655K

I. Km. 1921/35 i I. Km. 2029/35. Obwie* 
szczenie o licytacji. Komornik Sądu grodz* 
kiego zamiejskiego we Lwowie rewiru I*go 
na zasadzie art. 602 kpc. obwieszcza, że 
dnia 27 września 1935 o godzinie 9*tej od* 
będzie się licytacja publiczna zajętych koni 
dłużnika Stanisława Ostoja Ostaszewskie* 
go w Persenkówce (dworek magistracki), a 
t o : 1 konia wyścigowego „Etyl11 gniady 
ogier, 1 klaczy „Genturja" brudno kasz* 
tanki i 1 klaczy gniadej „Jestem pewna", 
oszacowanych na łączną kwotę 4.000 zł. 
Powyższe konie oglądać można w dniu li* 
cytacji na miejscu sprzedaży w czasie wy­
żej oznaczonym,

Stanisław Wolański 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego.

Rewiru I.
Iw ow , ul. Kazimierza Wielkiego 41, II p. 

Lwów, 29 sierpnia 1935 . 3704K

Km. 584/35. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Mostach wielkich Stanisław Werle, mający 
kancelarję w Mostach wielkich na podsta* 
wie art. 602 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 1 października 1935 
< godz. 8- -16 w Batiatyczach odbędzie 
się licytacja ruchomości, należących do 
Antoniego Papary, składających się t  oto* 
many, biurka, fortepianu, pszenicy, owsa i 
powozu, oszacowanych na łączną sumę zł. 
1220. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego
Mosty wielkie, 17 września 1935. 3710K

II. Kon. 2543/34. Obwieszczenie o licyta* 
Cji nieruchomości. Komornik Sądu grodz* 
kiego w Sanoku rew. II. Józef Bubella u* 
Tzędujący w Sanoku przy ul. Kościuszki

■ 28, na zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że 
w dniu 29 października 1935 od godziny

‘ 10 rano w sali N i . 33 Sądu grodzkiego w 
Sanoku odbędzie się publiczna licytacyjna 
sprzedaż 92.5% udziału pola naftowego 
Władysław XI. położonego w gminie Trep* 
cza, objętego whl. 1844 ks. naftowej gm. 
kat. Trepcza przy Sądzie okręgowym w Ja* 
śle W ydział Zamiejscowy w Sanoku pro* 
wacLzouej, Firmy „Ziemnafta" Ski z ogr. 
odpow w Warszawie własnego z końoo* 
wyim terminem do 6 lutego 1953, z prawem 
prolongaty na dalsze 25 lat, obejmującego 
pgr. 2, 4, 5, 6, 7/1, 7/2, 8, 16, 18'; 21; 22a; 
25/1 c, 24b i 3088- o łącznym obszarze 58 ha, 
30 a. 62 m kw., na których stoi wieża wier­
tnicza szalowana, z rygiem wiertniczym i 
urządzeniem pomocndczem oraz maszyną 
parową, kotłownia z kotłem parowym lo* 
kumo bilo w-ym, z rurooiągiem oraz z dyna* 
mcm i maszynką parową do popędu dy* 
nama, podręczny magazyn kuźnia z kom* 
plemem urządzeniem, budynek administra* 
cyjny, zbiornik wodny drewniany większy 
i mniejszy, tłocznia wodna z rurociągiem 
110 r.. b., parociąg dług. 70 m. oraz narzę* 
dzia i urządzenia wiertnicze i do oświe* 
tlenia elektrycznego, oszacowanego łącznie 
na sumę 27.757 zł. Sprzedaż rozipooznie się 
od ceny wywołania oznaczonej na 267.17.80 
zł. Licytant Przystępujący do przetargu 
powinien złoStyć rękojmię w goiowiźnie 
w kwocie 2776 zł. 3681K

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
)

Km. 69/35. Obwieszczenie. Komornik Są­
du grodzkiego w Kolbuszowej na zasadzie 
art. 678 kpc. obwieszcza, że na wniosek 
wierzycielki Komunalnej Kasy Oszczędno* 
ści m. Tam owa przeciw dłużnikom Józe* 
fowi Skowrońskiemu i Eleonorze z Jada* 
chów Skowrońskiej w Kolbuszowej, dnia 
8 listopada 1935 r. o goddnie 9*tcj rano 
w Sądzie grodzkim w Kolbuszowej odbę­
dzie się publiczna licytacja realności, a_to:
1) obj. whl. 2o4 ks. gr gm. kat. Kolbuszo* 
wa, składającej się z parć. ou 1. lkat, 12/1, 
12/2, 12/3 i 12/4 o ogólnym obszarze 1 ha. 
70 m kw. czyli 47 sążni kw. oraz parreeli 
bud. o obszarze 550 m kw. kat. nieozna* 
czonej, dokupionej przez dłużników od 
parafji Kolbuszowa, a stanowiącej z po* 
przedniemi parcelami jedną całość, wraz z

przynależnościami, a to : domem mieszkał* 
nym, murowanym, parterowym, krytym 
blachą i przybudówkami (budynek gospo, 
darczy, kuźnia i studnia); 2) obj. whl. 975 

ks. gr. gm. kat. Kolbuszowa składającej 
się z parć. gr. lkat. 571/1, stanowiącej łąkę 
o obszarze 6 ha. 69 m kw. czyli 186 sążni 
kw. po połowie dłużników własnych. War* 
tość szacunkowa z nrzynależnościami wy* 
nosi 8.630 zł., najniższa oferta (cena wy* 
wołania) wynosi 6.472 zł. 50 gr., poniżej 
której sprzedaż nie nastąpi. Licytant przy* 
stępujący do przetargu powinien złożyć 
rękojmię w gotowiźnie w kwocie 863 zł., 
albo w takich papierach warto* 
ściowych bądź książeczkach wkładkowych 
instytucyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości 3/4 części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne o ile dodat­
kowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze 
szkodą do licytacji i przysądzenia wusno* 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzezeń, je­
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetar­
gu nie złozą dowodu, że wniosły powódz­
two o zwolnienie nieruchomości lub jej 
części od egzekucji i że uzyskały postano­
wienie właściwego Sądu, nakazujące za­
wieszenie egzekucji. W ciągu ostatnich 
dwóch tygodni przed licytacją wolno oglą­
dać nieruchomość w dni powszednie od 
godziny 8*ej do 1 S-tej, akta zaś postępo­
wania egzekucyjnego można przeglądać 
w Sądzie

Komornik Sądu Grodzkiego 
Kolbuszowa, 21 września 1935 3683K

III. Km. 1154/35 i 143/35, Obwieszczenie. 
Józef Lech komornik Sądu grodzkiego w 
Kałuszu rew. III. zamieszkały w Kałuszu 
Rynek 21, 11. p, na zasadzie art. 602 kpc. 
obwieszcza że w dniu 30 września 1935 r.
0 godzinie 13*tej odbędzie się licytacja pu* 
bliczna lucbomościi należących do Feliksa 
Steina i Zuzanny Stein w Kałuszu na ryn­
ku, skład ijącyc-h się z 1 kredensu z bocz* 
nemi szafkami, 1 psychy jasno politurowa* 
nej o 3 lustrach, 1 futra piżmikowego, 
starszego o czarnym wierzchu z kolnie* 
rzern i L płaszcza damskiego wataliną pod* 
bity z kołnierzem krymskim, oszacowanych 
na łączną sumę 560 zł., k tóia rozpocznie 
się od połowy cen-- oszacowania. W  dniu 
8 października 1935 r. o godzinie 13*tej 
odbędzie się licytacja publiczna ruchomo* 
■śai należących do Wacława i Eugenji Bor* 
Low>kich znajdujących się w Zawoju ad 
Kałusz, składających się z 1 otomany kry* 
tej pluszem, 2 łóżek, 5 krzeseł maszyny 
do szycia, wirówK-' do ściągania mleka, a* 
paratu mierniczego, gramofonu z tubą, 
dwóch szafek nocnych, numerownika, lu­
stra ściennego, szafy dwuskrzydłowej, biur* 
ka o 5*ciu szufladach, leżaka, kredensu, 
szafki kuchennej, stolika pod kwiaty, 
dwóch skór z dzików, kanapę, dwóch krze* 
seł plecionych, 1 lampy stojącej, 3 obra­
zów, baranicy białej, 4 poduszek, 1 pie* 
rzyliy, 2 stolików, bieliiniarki, szafy ku* 
chennej, sieczkarni, moździerza, 11 sztuk 
naczy-ń aluminiowych, kompasu, kapy żół* 
tej, 1 pary  portjer zielonych, kasetki, aba­
żuru, przybornika do rysowania, maszyn* 
ki do lodów, umywalki wiaderka, dzban* 
ka, 3 słoi, samowairu, maszynki do kraja* 
nia mięsa, 17 sztuk talerzy, lampy, 2 mie* 
dnie, 70 sztuk naboi. Oszacowanie tych 
ruchomości nastąpi w dniu licytacji. Ru» 
chomości oglądać można w dnuu licytacji 
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej po* 
danym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 111.
Kałusz, 20 września 1935. 3707K

I. Km. 1065/35, 1238/35, 1391/35 1450/35, 
1460/35, 1537/35, 1572/35, 1592/35, 1644/35, 
1652/35, 1703/ 55, 17U/33, 1715/35, 1744/35, 
1846/35, 186935. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości Komornik Sądu grodzkiego 
rewiru I. Kazimierz Swarowski, mający 
kancelarję w Drohobyczu, Rynek Ratusz 
2 P. drzwi Nr. 44, na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 16 października 1935 o godz. 10 w 
Borysławiu, ul. Łoziny, wagi. na rynku od* 
będzie się licytacja ruchomości należących 
do Szymona Sterna, składających się z u* 
rządzenia biurowego, mieszkania, auta, o* 
raz ropy, które ocenione będą przy licy* 
tacji. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 
Drohobycz, 23 września 1935 3709

Km. 1306/35 i 1427/35, Obwieszczenie o 
licytacji ruchomości. Komornik Sądu grodz 
kiego w Chodorowie, na zasadzie art. 602 
kpc. podaje dc wiadomości publicznej, że 
dnia 10 października 1935 r. o godzinie 
9*tej w Chodorowie odbędzie się na wnio* 
sek wierzyciela Mojżesza Karawana we
1 owie, Kościuszki 24 licytacja ruchomo* 
soi, należących do dłużnika Mozesa .Beera 
w Chodorowie. Zlicytowane będą następują 
CC ruchomości 1) 1 maszyna do ściągania 
piw i marki „Hellman", 2) 1 maszyna do 
k rkow ania „Korkowaczka" bez mark. 3) 
10 beczek piwa lwowskiego (marcowe) po 
25 1., 4) 1 biurko dębowe o 3 szufLdach,
5) 1 zegar ścienny, 6) 8 fl. litrowych likie* 
ru Kosecki, 7) 1 otomana kryta pluszem, 
oszacowane na łączną sumę 1.360 złotych. 
Wystawione na licytację ruchomości oglą* 
dać można na pół godziny przed terminem 
licytacji w miejscu i czasie wyżej poda* 
nym. 3707

IX. Km. 1660/35. Obwieszczenie o licy*' 
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodz* 
k'ego miejskiego we Lwowie1 rewiru IX. 
Mieczysław Grossman, mający kancelarję 
we Lwowie, ul. Kochanowskiego 21 na 
podstawie art 602 kpc. podaje do publi* 
cznej wiadomości, że dnia 17 października. 
1935 r. o godz. 8 30 we Lwowie, ul. Sakra* 
mentek Nr. 26 odbędzie s:ę na wniosek: 
Elżbiety Rogoyskiej i Krystyny Przeto* 
ckiej l*sza licytacja ruchomości, składają* 
cych się z urządzenia domowego, luster,, 
obrazów, zastawy srebrnej i porcelanowej, 
zegarów, zelażka elektrycznego i futer, 
przy licytacji oszacować się mających. Ru* 
chomości można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.

Rewiru IX.
Lwów, 21 wrześni? 1935. 3702K

II. Km. 1141/34. Obwieszczenie. Dnia 29 
października 1935 o godz. 9-tej przedpo* 
łudniem odbędzie się w Sądzie grodzkim 
zamiejskim we Lwowie przy ul. Kazimie* 
rza Wielkiego 1. 34 I. p. w sali N r. IV. li* 
cytacja realności obj. whl. 1318 ks, gr. gm. 
kat. Zamarstynów, ul. Iwaszkiewicza 9, sta* 
nowiącej własność dłużników' Franciszka 
Sokół i Marji Bedronek. Realność ta skła* 
da się z pgr. lk. 10/44 o pow. 104 s kw., 
na której znajduje się jednopiętrowy m u*. 
rowany budynek mieszkalny, studnia nie­
czynna, piwnica, ogrodzenie sztachetowe i 
buda na psa. Wartość szacunkowa wynosi 
22.548 zł. 60 gr. Najniższa oftrta poniżej" 
której sprzedaż nie nastąpi wynosi 16.911 
zl 45 gr. Rękojmia wynosi 2254 zl. 86 gr. 
W arunki licytacyjne przeglądać można w  
biurze Komornika względnie w Sądzie 
grodzkim zamiejskim we Lwowie.
Komornik Sądu Grodzki"gc Zamiejskiego.

Rewiru II.
we Lwowie, ul. Mickiewicza 26/11 p. 3703K

AMORTYZACJE.
I. Nc. 567/34. Edykt. Na wniosek Mo* 

zesa Herscha G riinspara z Grybowa, za* 
mieszkałego w Nowym Sączu, Kazimierza 
37, zarządza się postępowanie eeltm umo* 
rżenia książeczki wkładkowej Kasy G>zczę* 
dności miasta Nowego Sącza Nr. 5870 na 
imię i nazwisko tegoż Herscha Griinspan* 
opiewającej, wystawionej na kwotę 264 zł. 
91 gr., która miała zaginąć i wzywa się- 
posiadacza tejże książeczki wkładkowej, 
aby przy okazaniu tejże zgłosił swe prawa: 
do 6 miesięcy od daty obwieszczenia tego- 
edyktu względnie, by w tym samym cza* 
sokresie wniósł zarzuty przeciw temu wnio­
skowi. W  razie przeciwnym uznałby Sąd 
po upływie tego terminu powyższą ksią* 
żeczkę wkładkową za pozbawioną znaczę* 
nia.

“ Sąd grodzki Oddział I.
W  Grybowie, dma 18 marca 1935 r. 3687

UPADŁOŚCI.
I S 2/32. Otwarty uchwałą tut. Sądu z. 

dnia 30 czerwca 1932 I S 2/32 konkurs do 
majątku dłużnika Adolfa Eisnera kupca w  
Trembowli został w myśl § 139 ord. konk. 
po rozdziale majątku zniesiony.

Sąd Okręgowy, Wydział I.
W Tarnopolu, dnia 8 kwietnia 1935. 3686>

KURATELE.
II. E. 961/35/2. Ustanowienie kuratora w  

postępowaniu li-eytacyjmem. W ierzyciela 
Miejska Kasa Oszczędności we Lwowie. 
Dłużnicy: Feig„ friediand Feiga ReisU
Letzter, Markus Mendel Letzter Be-1 K ohl 
i Breindla Kohl o 1344.24 doi. am. zpn 
Zawiadomienia z dn. 26/7 35 X: Km
J016/35 nie można było doręczyć p, Józe*. 
fowi Halpernowi, Samuelowi Lauferowi, 
Racheli Gittl z Tennenbaumów Eakstein 
i Ghanie Kohl zam. Messinger, ponieważ 
miejsce pobytu tych osób jest nieznane.. 
Dla strzeżenia ich praw ustanawia się ku* 
ratewem p. adw. Jar.a Rudnickiego we- 
Lwowie, ul. Ruska I 20. Obowiązkiem je* 
go jest te osoby, dla których ustanowiono 
go kuratorem, dopóty zastępować w postę* 
powaniu licytacyjnem, dopóki one same 
się nie zgłoszą lub innego zastępcy sądowi 
nie wskażą lub też dopóki ich interes za* 
stępstwa będzie wymagał.

Sąd Grodzki Miejski.
We Lwowie, dnia 2 września 1935. 368>

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

U-zad W ojewódzki I-wcwski.
L. OA. 5/308/1 ex 1935..

OGŁOSZENIE.
Jakób Goldenhirsz syn Beili Golden- 

hirsz urodź, w Czernichowcaoh 4 grudnia 
1893 pośrednik handlowy we Lwowie — 
Mendel Efrusse syn Sury Rifki ~>. im. Efrns* 
se urodzony 22 listopada 1893 w Zurowie 
pośrednik handlowy we Lwowie wnieśli 
prośby o zezwoienie r.a zmianę nazwisk, 
rodowych, a to Goldenhirsz r.a Zarkower
i Efrusse na Eichenstein.

U rząd W ojewódzki we Lwowie podaje
powyższe prośby do powszechnej wiado* 
mości z nadmienieniem, że w mjjśl art. 4 
ustawy z dnia 24/X. 1919 r. Dz. U. R. P. 
Nr. 88 poz. 478 wolno z ważnych powo* 
dów zgłosić przeciw ich uwzg.ędnieniu 
sprzeciw do Urzędu Wojewódzkiego we 
Lwowie w ciągu dni 90 od dnia ogłoszenia 
w Monitorze Polskim.

We Lwowie, dma 19*go września 1935.
Za W ojewodę:

Kwaśniewski w. r.
Naczelnik Wydziału. 3688
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